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GŁÓWNE PROBLEMY SZKOLNICTWA POLONIJNEGO 
W HAMBURGU I OKOLICY

Napływ polskich em igrantów (em igracja zarobkowa) do m iasta Ham ­
burga rozpoczął się w 2 poł. XIX w. W ielu z nich pochodziło z Poznań­
skiego 1. Osiedlali się oni głównie w  przem ysłow o-portow ej dzielnicy 
miasta W ilhelmsburg, na terenie rzym skokatolickiej parafii p w . św. Bo­
nifacego 2 oraz w Schiffbeku, dzisiejszej dzielnicy m iasta Billstedt, na 
terenie parafii św. Paw ła 3. W krótkim  czasie Polacy zorganizowali się 
w różne bractw a kościelne i stowarzyszenia kościelno-narodow e4.

I. ZARYS HISTORYCZNY

Polscy emigranci zachowywali język ojczysty w mowie i piśmie. 
Uczyli swe dzieci w domu mówić i czytać. Do I w ojny światow ej nie 
mieli jednak żadnych możliwości organizowania polskich szkół (czasy 
wzmożonej germ anizacji ludności polskiej). N ieform alne szkolnictwo pro­
wadzono w ram ach działalności bractw  i stowarzyszeń, rozw ijających 
ożywioną akcję kulturalno-ośw iatow ą, k tórej celem było utrzym anie ję­
zyka polskiego, ku ltu ry  i obyczajów ojczystych zarówno wśród do­
rosłych, jak i dzieci uczęszczających do szkół niemieckich. Działał tu  m.in. 
Polski Chór Kościelny przy parafii św. Bonifacego.

Jak  wyżej wspomniano, wszystkie stowarzyszenia m iały charak ter ko- 
ścielno-narodowy, chociaż nie było wśród em igrantów polskiego dusz­
pasterza. Władze państwowe nie pozwalały m isjonarzom  polskim naw et 
okresowo tu  pracować, np. wygłaszać nauk okolicznościowych, przepro­

1 Ks. K. B e t t e ,  G. G r o s s .  Chronik der katholischen K irchengem einde  St. 
Bonifatius in H am burg-W ilhelm sburg aus Anlass des 75. Jahres der K irchenw eihe  
(26 VI 1898-26 VI 1973). Hamburg 1973 s. 9.

2 Ks. J. S l i w a ń s k i .  Z a b y tk o w y  sz tandar ponownie  p rzedm io tem  ku ltu  Pa­
rafii Polskiej w  Hamburgu.  Opracowanie dokum entacyjne. H am burg 1978 s. 39.

S M. R u d o w i c z ,  Ch.  W i n k l e r .  Festschrift zum  50 jährigen Jubiläum  
der K irchenweihe St. Paulus-Billstedt.  Ham burg 1979 s. 6 n.

4 S l i w a ń s k i ,  jw. s. 27-33.



wadzać rekolekcji i m isji wśród Polaków. Co więcej, adm inistracja pań­
stwowa w yw ierała nacisk na księży niemieckich, aby przyczyniali się do 
przyśpieszenia procesu germ anizacji em igrantów przybyłych z polskich 
terenów  5.

W okresie m iędzywojennym  stowarzyszenia kontynuowały swą dzia­
łalność. Ich aktyw ność wzmogła się dzięki powstaniu w 1922 r. Związku 
Polaków w Niemczech 6. Posługę duszpasterstw a wśród polskiej ludności 
spełniali w  bardzo uproszczonej form ie (ze względu na nieznajomość ję­
zyka) miejscowi duszpasterze niemieccy, których biskupi ordynariusze 
wysyłali uprzednio do Polski (Poznań) na kursy  języka i ku ltu ry  pol­
skiej. Niezależnie od tego, w sem inariach duchownych tych diecezji, w 
których znajdow ały się większe skupiska Polaków, wprowadzono dla kle­
ryków  lek torat języka polskiego.

Po zakończeniu II w ojny światowej w Niemczech Zachodnich utwo­
rzono polską organizację kościelną. Teren m iasta H am burga i okolicy 
dekretem  bpa Józefa Gaw liny z dnia 28 VIII 1946 r. podporządkowany 
został szefowi duszpasterstw a w strefie brytyjskiej, ks. ppłk. dr. Janowi 
W ojciechowskiemu TJ, k tóry  urząd ten  pełnił do 1 VIII 1949 r. Jego na­
stępcą został ks. W awrzyniec Wnuk, dziekan okręgu westfalsko-nadreń- 
skiego. Sprawował on tę funkcję do 10 I 1951 r. Po nim obowiązki głów­
nego duszpasterza przejął ks. dziekan Mieczysław Golniewicz, mieszka­
jący w Ham burgu, i w ykonyw ał ją do swej śmierci, 17 II 1962 r.7

Po zakończeniu II w ojny światowej zorganizowano dla polskich wy­
chodźców w  Niemczech Zachodnich własne szkolnictwo wszystkich ty ­
pów i s to p n i8. Na terenie Ham burga utworzono kilka szkół powszech­

5 Inform ator: ks. K laus B ette, aktualny proboszcz parafii p.w. św. Bonifacego  
w  Ham burgu.

c Por. H. L e h r ,  E. O s m a ń c z y k .  Polacy spod znaku  Rodła. W arszawa 1972.
7 Ks. A. N a d o l n y .  Opieka duszpasterska  nad dz iećm i i  m łodzieżą  polską na 

terenie  N iem iec  Zachodnich w  latach 1945-1965. L ublin 1980 s. 42; Por. t e n ż e .  
Organizacja du szp as te rs tw a  polskiego na terenie N iemiec Zachodnich 1945-1975. W: 
Studia  Polonijne.  T. 2. L ublin  1978 s. 277; t e n ż e .  Inspektorat N auki Religii dla 
Szkół Polskich w  Niemczech Zachodnich (1945-1950). W: Studia Polonijne  T. 3. 
L ublin  1979 s. 203-229; t e n ż e .  W k ład  duchow ieństw a w  organizację i  funkcjono­
w anie  polskiego szko ln ic tw a w  N iemczech Zachodnich po II w ojn ie  św iatowej.  
„Collectanea T heologica” 51:1981 Fasc. 3 s. 187. Por. także: Szkoln ic two polonijne  
po II w o jn ie  św ia tow ej.  Przeobrażenia i po trzeby .  Pod red. A. Koprukowniaka. 
L ublin  1980.

8 Spraw ozdanie UNRRA z 17 V 1947 r. podaje stan polskiego szkolnictwa  
na terenie N iem iec Zachodnich w  dniu 30 IV 1947 r.: przedszkola — 106 z 3418 
dziećm i, szkoły podstaw ow e — 132 z 10387 dziećm i, szkoły ogólnokształcące — 
22 z 1381 uczniam i, szkoły dokształcające — 18 z 732 słuchaczam i, szkoły średnie 
zaw odow e — 11 z 416 uczniam i, kursy zaw odow e — 54 z 2103 słuchaczam i (Archi­
w um  Polskiej M isji K atolickiej w  N iem czech, cyt. Arch. PMKwN). Por. W. K o ­
w a l c z y k .  Szkoln ic tw o polskie  w  Niemczech 1945-1948. W arszawa 1961.



nych. Szczególnie silne ośrodki szkolne znajdowały się w polskich obo­
zach (w latach 1945-1947): Rennbahn, Neugraben, A lsterdorf i Funk- 
turm . Powołano do życia także Liceum Techniczne (dyrektorem  był 
J. Sowiński). Profesoram i w liceum byli częściowo studenci Uniw ersy­
te tu  Hamburskiego; m.in. student m edycyny Józef Kaczm arczyk w ykła­
dał biologię. Na przełomie 1947/1948 r. liceum przeniesiono do P inne- 
bergu, gdzie utworzono ośrodek szkolny. Intensyw ne dokształcanie mło­
dzieży prowadziły Zjednoczenie Polskich Uchodźców (ZPU), Stow arzy­
szenie Polskich Kom batantów  (SPK) 9 oraz H am burski Hufiec ZHP, gdzie 
w latach 1947-1948 młodzież uczęszczającą do szkół niem ieckich uczono 
języka polskiego, geografii i historii Polski. Pracę samokształceniową 
podjęło ham burskie koło Akcji Katolickiej, w  k tórej uczestniczyli ofi­
cerowie, ludzie po m aturze, studenci i członkowie Cywilnej Służby Od­
działów W artowniczych (M SO)10. Do prac organizacyjnych i dydaktycz­
nych w szkołach włączyli się polscy księża działający na terenie Ham ­
burga. Szczególnie czynny był ks. M. Golniewicz, jako duszpasterz i ka­
techeta w szkołach powszechnych i Liceum Technicznym przez cały czas 
jego istnienia (dojeżdżał także do Pinnebergu). Podjął on ponadto sta ra ­
nia mające na celu zorganizowanie polskiego przedszkola. W tym  celu 
wysłał dwie panie (Makowskie) na ku rs dla przedszkolanek. Do zorgani­
zowania przedszkola jednak nie doszło u . Spośród świeckich katechetów  
posiadających m isję kanoniczną do nauczania religi, na uwagę zasługuje 
Józef K aczm arczyk12.

Na różnych wydziałach U niw ersytetu Ham burskiego studiowało w  
latach czterdziestych ok. 120 polskich studentów  1S. Po ukończeniu stu ­
diów większość z nich wyemigrowała do innych krajów.

Silny polski ośrodek szkolny stanowiła po wojnie Lubeka. Oprócz 
szkół powszechnych powołano tam  koedukacyjne Liceum Ogólnokształ­
cące, które działało przypuszczalnie do 1950 r., Liceum Pedagogiczne, 
Szkołę Zawodową i kursy  zawodowe u .

8 Kurator L. F lieger w  piśm ie z dnia 18 III 1953 r. do P olsk iej K urii B isku­
piej donosił o pow staniu K om itetu dla Spraw  Szkolnych i O św iatow ych — uchw ałą
Rady ZPU (L.dz. 229/53. Arch. PMKwN).

10 Informator: Józef Kaczm arczyk.
11 Tenże.
12 Józef Kaczm arczyk, doktor m edycyny, ukończył studia m edyczne w  H am bur­

gu, lat 60, polonijny działacz społeczno-religijny, aktualny I mąż zaufania Rady 
Parafialnej w  Ham burgu (9 X  1980).

18 W A rchiw um  PM KwN znajdujem y inform ację z dnia 9 VII 1950 r., że 
w Hamburgu w  tym  czasie 4 studentów  kończyło studia, a 4 dalszych w  sem estrze  
zimowym. Prezesem  ZSP był w tedy M. W ichłacz (Arch. PM KwN. Pism o Zarządu 
ZSPSB w  Bonn).

14 Informator Stanisław  Sargalski, lat 70, adw okat, działacz społeczno-religijny,
aktualnie sekretarz Biura Parafialnego w  Ham burgu.



Nie można również pominąć akcji nauczania analfabetów, którą pro­
wadzono dyskretnie, w sposób pryw atny. W nauczaniu był zaangażowa­
ny  m.in. Józef Kaczmarczyk.

P rzy  kościele św. Józefa, w którym  odprawiano polskie nabożeństwa, 
staraniem  ks. Golniewicza otw arto bibliotekę parafialną. Po likwidacji 
polskich szkół nadal prowadzono katechezę w  języku ojczystym i tro ­
szczono się o zorganizowanie kolonii letnich dla polskich dzieci w Niem­
czech Zachodnich, wysyłając je także do inych polonijnych ośrodków za­
granicznych (np. w  1952 r. 18 dzieci wyjechało na ferie letnie do 
A ng lii)15.

J. Sowiński, kierow nik I Okręgu Szkolnego, k tóry obejmował teren 
Dolnej Saksonii, Szlezwik-Holsztyn i miasto Ham burg, informował w 
spraw ozdaniu z 1954 r., że do szkół niemieckich uczęszczało 55 polskich 
dzieci, do przedszkoli 62, a w kursach przedmiotów ojczystych, gdzie 
nauczało 4 polskich nauczycieli, uczestniczyło 64 dziec i16.

W późniejszej fazie (lata 1967-1972) zorganizowano naukę dla dzieci 
i młodzieży przy oddziale Związku Polaków w Niemczech (ZPwN), któ­
rą  to szkółkę prowadził prezes H enryk Kołodziej oraz przy oddziale 
Związku Polaków „Zgoda”, gdzie zajął się tym  prezes Stefan M rutzek 17. 
Nauczano języka polskiego, geografii, h istorii Polski, obyczajów narodo­
wych i re l ig ii18.

Rozpad szkolnictwa polonijnego był skutkiem  nowej sytuacji spo­
łecznej, na k tórą składały się: wyjazdy rodzin do Polski i emigracja do 
innych krajów, brak dzieci w pozostałych rodzinach, zawieranie nowych 
m ałżeństw  młodego pokolenia, brak  jedności w pracy stowarzyszeń po­
lonijnych, rozbicie polityczne itp. Kolejne próby zorganizowania szkol­
nictwa polonijnego w latach 1958-1962 ze strony ZPU okazały się bez­
skuteczne.

Po zm arłym  w 1962 r. ks. Mieczysławie Golniewiczu duszpasterstwo 
Polonii ham burskiej przejął o. Stanisław  Skudrzyk TJ. Był to już ka­
płan w podeszłym wieku, o zdrowiu zniszczonym pracą w  czasach wo­
jennych (pracował w okresie w ojny w ciężkich w arunkach na terenie 
Rumunii). W pierwszych latach prowadził katechezę pierwszokomunijną.

75 Pism o z dnia 14 II 1952 (L.dz. 148/52. Arch. PMKwN).
15 List z B runszw iku 25 I 1954 (Arch. PMKwN).
17 Inform atorzy: Henryk Kołodziej, lat 54, aktualny prezes Związku Polaków  

w  N iem czech oddziału ham burskiego; Stefan Mrutzek, lat 64, aktualny prezes 
Związku P olaków  „Zgoda” w  Hamburgu.

7? S tefan  M rutzek kontynuuje do dziś (8 X I  1980 r.) nauczanie z 6 dzieci. Pro­
w adzi także zespół folklorystyczny.



Wiadomo, że przygotował m.in. do I Kom unii św. dzieci rodziny Kacz­
marczyków, Rolińskich, Geislerów. W tym  czasie dosyć aktyw ną dzia­
łalność dokształcającą przejawiało Ognisko ZPU, gdzie w ykłady z za­
kresu litera tu ry  polskiej w  języku polskim i niemieckim prowadził 
Eugeniusz Cichorski, lektor języka polskiego na W ydziale Slawistyki 
Uniwersytetu Hamburskiego. Próba zorganizowania katechezy parafial­
nej w dzielnicy H arburg nie powiodła się. Pogarszający się stan zdrowia
o. Skudrzyka był chyba głównym powodem kilkuletniego zastoju w dzie­
dzinie szkolnictwa. Zachorował poważnie w  grudniu 1975 r. i w styczniu 
1976 r. przeszedł na em eryturę. W yjechał do Krakow a i tam  zm arł w  do­
mu księży jezuitów w m arcu 1980 r.

II. AKTUALNA SYTUACJA SZKOLNICTWA

1 VI 1976 r. zamieszkał na stałe w Ham burgu i przejął duszpaster­
stwo Polonii m iasta z okolicą kapłan Archidiecezji Poznańskiej — ks. 
Jan  Sliwański w.

Działalność oświatową i szkolną rozpoczęto od katechezy dorosłych 
(lipiec 1976 r.) przez reaktyw ow anie działalności Sodalicji M ariańskiej 
i Bractwa Różańcowego oraz rozpoczęcia wśród tych stow arzyszeń sta­
łych wykładów, referatów, odczytów z dyskusjam i i w yśw ietlaniem  prze­
źroczy. W lipcu tegoż roku powołano do życia Radę Parafialną i w yda­
no pierwszy num er miesięcznika „W spólnota W iary” (za aprobatą władz 
kościelnych), który  ma nie tylko pogłębiać wiedzę i życie religijne, ale 
także odgrywać znaczną rolę w zachowaniu i szerzeniu języka polskie­
go 20. Następuje akcja szerzenia p renum eraty  katolickich czasopism po­
lonijnych, utworzenie G rupy Towarzystwa Przyjaciół Kościoła Katolic­
kiego w Polsce (towarzystwo zarejestrow ane), założenie przy tym  Towa­
rzystwa Koła Przyjaciół KUL z siedzibą w Klubie Polskim, założenie 
Stowarzyszenia Kobiet Katolickich oraz Stowarzyszenia Katolickiej Mło­
dzieży Studiującej i Pracującej „Iuventa”.

A ktualnie w środowisku Polonii ham burskiej można wyróżnić kilka 
form szkolnictwa polonijnego.

19 Dekret: Curia Episcopalis pro Polonis in  Germ ania Nr 73/76, X .S. z dnia
23 II 1976 r. Objęcie parafii z praw am i proboszcza nastąpiło 1 VI 1976 r. W cześniej­
sze przejęcie duszpasterstw a nie było m ożliw e ze w zględu na inne zajęcia.

80 M iesięcznik „Wspólnota W iary” ukazuje się od tego czasu do dziś i dociera 
także do innych środow isk polonijnych. W publikacjach znajdują się również 
m ateriały z zakresu katechezy m łodzieży szkolnej.



1. Zbiorowa katecheza dzieci szkolnych

Rozpoczęto ją we wrześniu 1976 r. z 2 dzieci. Obecnie jest nią obję­
tych 25 dz iec i21. Prow adzi się ją w klasie szko lnej22, w każdą niedzielę 
zaraz po sumie, dla dwóch grup równocześnie:

a) G rupa „A” — dzieci w  wieku przedszkolnym. Tu następuje spot­
kanie dziecka z językiem  polskim w piśmie. Dla niektórych jest to także 
spotkanie z mową polską. G rupa ta  liczy 12 dzieci.

b) G rupa „B” — dzieci w wieku szkolnym. W grupie tej łącznie z ka­
techezą u trw ala  się i poszerza znajomość języka polskiego, częściowo 
historii Polski, k u ltu ry  i zwyczajów narodowych.

c) G rupa „C” — dzieci pierwszokom unijne. Stanowili je dzieci z gru­
py „B”, k tóre nie były jeszcze u I Kom unii św. i tu  przygotowuje się je 
do pełnego uczestnictwa w Eucharystii. Od 1976 r. przygotowano kilko­
ro dzieci. N iektóre z nich po przygotowaniu przyjm ują I Komunię w  Pol­
sce, ponieważ tam  znajduje się większa część krew nych i znajomych. 
Są również takie, które uczęszczają na katechezę regularną w  katolickiej 
szkole niem ieckiej i tam  przystępują z klasą szkolną do I Komunii, a w 
„Polskiej K aplicy” w następną niedzielę w gronie rodziny. Katechezę 
prowadzi sam duszpasterz. Zastępczo pomaga m u z grupy młodzieżowej 
„Iuven ta” Barbara Stachowska (m aturzystka bez kwalifikacji pedago­
gicznych) oraz W ilma Borszcz (nauczycielka niemiecka z fachowym wy­
kształceniem  pedagogicznym polskim).

2. Katecheza sakram entu bierzmowania

Od 1976 r. przeprowadzono 2 katechezy przygotowujące do przyjęcia 
Sakram entu  Dojrzałości Chrześcijańskiej. K atechezy te objęły dzieci, 
młodzież i osoby dorosłe. N ajstarsza liczyła 56 lat. W sumie uczestniczy­
ło w  nich 38 osób. Pierw sza grupa przyjęła Sakram ent Bierzmowania 
z rąk  ks. kard. W ładysława Rubina, druga grupa z rąk  ks. bpa Szczepa­
na Wesołego.

3. Duszpasterstwo Akademickie

Pod koniec 1977 r. zorganizowano w ram ach duszpasterstwa akade­
mickiego grupę młodzieży studiującej i pracującej. Zajęcia odbywają

!1 Stan z dnia 12 II 1981 r. D ziennik lekcyjny 1980/81.
22 D yrektor Gim nazjum  St. A nsgar-Schule, gdzie odbyw ają się polskie nabo­

żeństwa, w  listopadzie 1980 r. udostępnił do nauczania polskich dzieci dwie sale 
szkolne. Dotąd, od 1976 r., uczono w  kaplicy po sum ie.



się systematycznie raz w tygodniu, w poniedziałek, od godz. 19.00 do 
22.00. Rozpoczynają się wspólną mszą św. Po mszy jest kawa lub herba­
ta, krąg biblijny, wykład i dyskusja. W spotkaniach uczestniczy 10-20 
osób, wyjątkowo 30-40, np. w czasie m isji parafialnej w 1980 r. Na nie­
które z nich przychodzą także osoby starsze z akadem ickim  wykształce­
niem lub zainteresowane poruszanym  zagadnieniem. W czasie w akacyj­
nym włączają się do tej grupy dosyć aktyw nie niektórzy studenci z k ra ­
ju przebywający tu  czasowo. G rupa przybrała nazwę „Iuventa” . Dele­
gaci brali dw ukrotnie udział w Zjeździe Katolickim  organizowanym  
przez Insty tu t Polski Akcji Katolickiej w Anglii. Barbara Ledwoń i B ry­
gida Nowak dwa tygodnie pracow ały społecznie w londyńskiej Bibliote­
ce Polskiej (POSK). Jedna z nich studiuje bibliotekarstw o. Delegat 
,,Iuventy” W ładysław Porczyk (student ekonomii) uczestniczył w Ju b i­
leuszowym Zjeździe KSM we F rancji (1979 r.). Z grupą studencką prze­
prowadzono w 1979 r. „Oazę” w Reinbek pod Ham burgiem. „Oazę” pro­
wadził polski duszpasterz, przy współpracy okazyjnego gościa z Polski, 
ks. Zbigniewa Szyka i przysłanego specjalnie w tym  celu przez ks. prof. 
Franciszka Blachnickiego anim atora. W „Oazie” uczestniczyło 12 osób. 
Pięć osób z „Iuventy” wzięło udział w 3-tygodniowym obozie szkolenio­
wym dla europejskiej młodzieży polonijnej we Włoszech w 1980 r., pro­
wadzonym pod kierownictwem  ks. bpa Szczepana Wesołego. Uczestnicy 
tego kursu, zwanego „Loreto”, zostali przyjęci przez papieża Jana 
Pawła II w Castel Gandolfo.

Część zaangażowanych osób z „Iuventy”, pod kierownictw em  Brygi­
dy Nowak, Barbary Ledwoń i M arleny Mallek, na sugestię duszpasterza 
zorganizowała przy parafii Bibliotekę Polską i czytelnię czasopism po­
lonijnych oraz niektórych krajowych.

Zasadniczo stałe prelekcje dla studentów  wygłasza m iejscowy dusz­
pasterz. Niekiedy przygotowują je sami uczestnicy. W ykorzystuje się 
jednak stosunkowo dość często odpowiednich prelegentów  z Polski, w 
tym  głównie z KUL, Papieskiego F aku lte tu  Teologicznego w Poznaniu 
itp.

4. Kurs języka polskiego

W 1978 r. zorganizowano kurs języka polskiego dla początkujących. 
Zgłosiło się początkowo 12 osób, starsi i młodzież z rodzin m ieszanych 
polsko-niemieckich. W pierwszym okresie nauczanie prowadził sam dusz­
pasterz (w latach 1975-1976 jako docent Volkshochschule w Düren). Za­
stępował go niekiedy student M arek Jedynecki z grupy „Iuventa” . Póź­
niej, aż do lipca 1980 r., systematycznie prowadziła zajęcia m agister po­



lonistyki K rystyna M achalińska. Zajęcia odbywają się raz w tygodniu 
w  m ieszkaniu duszpasterza. Po przerw ie w akacyjnej, od października 
1980 r., kontynuację nauczania języka polskiego podjęła m agister polo­
nistyki Teresa Poźniak, bowiem K. M achalińska wyprowadziła się z Ham­
burga. Zaplanowano także grupę „A” — język polski dla początkują­
cych. Zgłosiły się 4 osoby.

W ram ach zdobywania wiedzy o języku i kulturze polskiej, w 6-ty- 
godniowym K ursie Szkoły Letniej K u ltu ry  i Języka Polskiego przy KUL 
w r. 1978 uczestniczyły dwie osoby (panie E. Kolbe i L. Kunigk).

5. Nieformalne dokształcanie dorosłych i młodzieży

Po uzyskaniu dla potrzeb tu tejszej placówki duszpasterskiej sali pa­
rafialnej w  podziemiach G im nazjum  Księży Jezuitów, w 1978 r. rozpo­
częto stałe dokształcanie dorosłych. Pierw sza forma dokształcania, już 
tradycyjna, to stałe wykłady, referaty , odczyty z dyskusjami, z wy­
św ietlaniem  przeźroczy i filmów, przeprowadzane systematycznie w sali 
parafialnej na zebraniach stowarzyszeń kościelnych i polonijnych, jak: 
Sodalicja M ariańska, Stowarzyszenie Kobiet Katolickich, Grupa Młodzie­
ży „Iuventa”, Związek Polaków w Niemczech.

Inną form ą dokształcania dorosłych i młodzieży są zgromadzenia 
eucharystyczne wiernych, z okazji uroczystości kościelnych, jubileuszów, 
rocznic, okazyjnych pobytów naukowców, dostojników kościelnych, dzia­
łaczy społecznych i kulturalno-ośw iatow ych. W tych ram ach zorganizo­
wano dwudniową konferencję (17-18 XI 1979 r.) na tem at Rola kobiety 
we wspólnocie kościelnej, w której wzięły udział także delegatki z in ­
nych ośrodków polonijnych w RFN, jak np. z Essen, Brunszwiku, 
Bremy, Hanoweru, Kolonii. Wygłoszono następujące referaty: bp Szcze­
pan W esoły (Rzym) — Sakramentologia małżeństwa-, ks. Jan  Sliwański 
(Hamburg) — Predyspozycje kobiety do pracy w  duszpasterstwie z punk­
tu  widzenia psychologii; Aniela Stepanow a (Londyn) — Kobieta w pla­
nie Bożym; K rystyna Mochlińska (Londyn) — Kobieta w  posłannictwie 
rodziny i parafii; inż. Olgierd Stepan (Londyn) — Zaangażowanie ko­
biet współcześnie, widziane z płaszczyzny pracy IPAK. Poruszoną tu  te ­
m atykę wydano w form ie książkow ej2S. Następną konferencję Stowa­
rzyszenia Kobiet Katolickich zaplanowano na 1981 r. Z okazji 900-lecia 
śmierci św. Stanisław a Biskupa i Męczennika akademię z kilkoma od­

83 Ks. J. S l i w a ń s k i  (red.). K obie ta  w e  wspólnocie kościelnej. Materiały  
Zjazdu S tow arzyszen ia  K ob ie t  Katolickich w  Hamburgu.  Hamburg 1981.



czytami o charakterze historycznym  przeprowadzili działacze Stow arzy­
szenia Katolików Polskich w Niemczech na czele z prezesem  inż. Janem  
Szponderem.

W zasadzie cały ciężar prowadzenia i dokształcania, wygłaszania pre­
lekcji i ich organizowania spoczywa na duszpasterzu. Od 1976 r. bardzo 
ważną rolę dowartościowującą odegrali prelegenci zagraniczni, którzy 
wygłaszali referaty. Wymienić m.in. należy: ks. kard. W ładysława Ru- 
bina (Rzym), ks. bpa Szczepana Wesołego (Rzym), redaktora  Radia Wa­
tykańskiego ks. Stefana Filipowicza (Rzym), wym ienionych już wyżej 
działaczy katolickich z Londynu, a także następujących naukowców i p ra­
cowników KUL: rektora ks. prof. dra M. A. Krąpca, prof. dra Jana  Turow ­
skiego, doc. dra hab. P io tra Kryczkę, ks. d ra Anastazego Nadolnego, 
ks. dra Kazimierza Popielskiego, ks. doc. dra hab. Jerzego Grzywacza, 
red. N orberta Wojciechowskiego, dyr. tea tru  KUL Leszka Mądzika. Z P a­
pieskiego Faku lte tu  Teologicznego w Poznaniu gościli: dziekan ks. prof. 
dr Michał Peter, ks. prof. Stanisław  Tułodziecki, jak również bp Lech 
Kaczmarek z Gdańska, ks. bp M arian Przykucki, ks. kan. H ieronim  Le­
wandowski z Poznania, ks. red. Stanisław  W alkowiak z Poznania( „Prze­
wodnik Katolicki” ), ks. abp Jerzy  Stroba z Poznania, a z m iejscowych 
— dr Józef Kaczmarczyk, mec. Stanisław  Sargalski, inż. M aksym ilian 
Pelc, inż Stanisław  Tysarczyk, m gr Krzysztof Św iątek, mec. W incenty 
Broniwoj-Orliński, Edmund Karasch, Brygida Nowak, Eugeniusz Cichor- 
ski i inni.

W dziedzinie dokształcania nie można pominąć w ielkiej roli działa­
jącej od dwóch lat biblioteki (pozycje polskie, niemieckie, dotyczące 
spraw polsko-niemieckich, i pozycje w różnych językach, dotyczące pa­
pieża Jana Paw ła II) oraz czytelni czasopism. Biblioteka liczy obecnie 
ponad 1 tys, tomów. Instytucje te działają w sali parafialnej po sumie. 
W obiegu jest około 200 książek. Obie te insty tucje zostały zorganizowa­
ne i są prowadzone przez młodzież z ,,Iuventy” pod kierownictw em  B ry­
gidy Nowak.

Tu należy także wymienić samodzielną działalność K lubu Polskiego 
(towarzystwo zarejestrowane), jako jedynego stowarzyszenia polonijnego 
w Ham burgu, które dysponuje w łasnym  lokalem  (2 pokoje z zapleczem 
kuchennym). Raz w tygodniu m ają tu  miejsce odczyty z zakresu lite ra ­
tu ry  polskiej, historii Polski i innych zagadnień popularnonaukow ych 
oraz społeczno-politycznych, nauka języka niemieckiego, przygotowanie 
do zawodu. W zajęciach tych uczestniczy przeciętnie 20 do 60 osób2i. 
W wypożyczanych ad hoc pomieszczeniach restauracyjnych itp. akcję

24 Por. M. P e l c .  Z życia  i działalności K lu b u  Polskiego w  Hamburgu.  
„Wspólnota W iary” 5:1980 nr 10/52 s. 4-5.



odczytowo-referatową prowadzą Związek Polaków w Niemczech (pre­
zes H enryk K ołodziej)25 i Związek Polaków „Zgoda” w RFN (prezes Ste­
fan M rutzek).

Z trudności, jakie napotyka szkolnictwo, wymienić należy m.in. brak 
odpowiedniego pomieszczenia do prowadzenia nauczania, rozpiętość wie­
ku uczestników i znaczne różnice intelektualne uczniów i słuchaczy, wiel­
kie rozproszenie rodzin polskich, co uniemożliwia stworzenie szkoły so­
botniej, zanik języka ojczystego w rodzinach, trudności z rodzinami m ie­
szanymi narodowościowo i wyznaniowo.

W zakończeniu należy dodać, że z ty tu łu  współpracy duszpasterza 
z Katolickim  U niw ersytetem  Lubelskim  (TP KUL, Zakład Duszpaster­
stw a i M igracji Polonijnej, Redakcja W ydaw nictw )26 nawiązano z jego 
in icjatyw y kontakty  między KUL a Ham burską Akademią Katolicką, 
gdzie w ykłady wygłaszali: ks. rek tor M. A. Krąpiec, doc. dr hab. P iotr 
Kryczka — w  zastępstw ie prof, Jana Turowskiego, dawał spektakle 
T eatr Akadem icki KUL pod kierownictw em  Leszka Mądzika, połączone 
z forum  dyskusyjnym  o teatrze. Polska parafia stara się szerzyć wiedzę
0 Polsce w k ra ju  osiedlenia, w  języku niemieckim. I tak w ram ach pra­
cy Katholische Akademie w roku akademickim 1978/79, 1979/80 i 1980/81 
ks. Ja n  Sliw ański wygłosił ponad 20 wykładów o problem atyce polskiej, 
wydał także broszurę Die Schwarze Madonna polnisches Nationalheilig­
tu m  (D üren 1976), inform ator o KUL — Katholische Universität Lublin  
— Deo et Patriae (Hamburg 1980, obwoluta L. Mądzik, wg m ateriałów 
nadesłanych z KUL). W polskim nauczaniu wykorzystuje się, jako swego 
rodzaju podręczniki, wydania książkowe tegoż duszpasterza: K u pełni 
człowieczeństwa — rozważania dla rodzin katolickich (Londyn 1975); 
Konferencje dla rodzin katolickich i młodzieży szkolnej na niedziele
1 święta roku kościelnego z uwzględnieniem polskich zwyczajów religij- 
no-obrzędowych  (wydane w M onachium w 1976 r. pt. Dni radości); Słow­
nik in formacyjny zwyczajów polskiego roku obrzędowo-kościelnego (wyd. 
w Paryżu w 1976 r.); K ryzys  czy transformacja rodziny  (wyd. w Ham ­
burgu w 1980 r. pt. Dokąd zmierzasz rodzino? 27.

P rzy  skrom nej współpracy parafii wyprodukowano w Ham burgu te ­
lew izyjny film kolorowy poświęcony tem atyce polskiej i papieżowi Ja ­

25 ZPwN, zgodnie z założeniam i statutow ym i, uw zględnia w  sw ej pracy ka­
tolików . O ddział ZPw N  w  H am burgu w łącza się czynnie w  życie religijne parafii 
i korzysta na stałe z sa li parafialnej w  każdą drugą sobotę m iesiąca.

26 W spółpraca ks. Jana Ś liw ańskiego z TP KUL datuje się od 1960 r., z Za­
kładem  D uszpasterstw a i M igracji Polonijnej KUL i R edakcją W ydaw nictw  KUL 
od 1974 r.

27 Publikacje te ukazały się nakładem  Funduszu W ydawniczego Publikacji Re­
ligijnych „Buchdruck” (RFN), który założył w  1974 r. w  N iem czech Zachodnich 
ks. Jan Sliw ański.



nowi Pawłowi II. Film  nosi ty tu ł Missa Cracoviensis. Trw a 45 min. Re­
żyser J. Jorgałła, producent O. E. Kress z Tellux-Film  G M B H 28,

Ostatnio dr K arl Dedecius, dyrektor Deutsches-Polen Institu t w 
Darm stadt, nawiązał współpracą z polskim duszpasterzem  w Ham burgu, 
co będzie niewątpliwie jakimś przyczynkiem  dla rozwoju polonijnej 
ośw iaty29.

Od kilku lat ham burski duszpasterz Polaków zabiega u kościelnych 
władz niemieckich, w związku z rozwojem tu tejszej placówki, o lepsze 
w arunki lokalowe. W wyniku rozmów postanowiono przy jednym  z ko­
ściołów niemieckich wybudować Polski Dom Parafialny, w którym  prze­
widziano także odpowiednie pomieszczenia dla nauczania dzieci, młodzie­
ży i starszych.

MAJOR PROBLEMS OF POLISH EDUCATION  
IN THE HAM BURG AREA

S u m m a r y

The first Polish em igrants cam e to Ham burg in  the second half of the 19th 
century. Their brotherhoods and societies perform ed som e inform al educational 
activities. A fter the World War II the w hole system  of P olish  education cam e to 
existence in W est Germany. Several prim ary schools and secondary technical 
school w ere organized in Hamburg. B esides, about 120 P olish  students studied at 
the U niversity of Hamburg in  the 1940s. Lubeka w as a great Polish eductional 
centre.

By 1950, how ever, most Polish school had already disappeared as a result 
of a new  social situation.

Som e years later the U nion of Poles in Ham burg reorganized the teaching  
of Polish. Since 1976 the Polish priest in Ham burg Jan S liw ansk i has tak en  over 
all educational activities.

28 F ilm  ten  w yśw ietlono w  te lew izji zachodnioniem ieckiej w  przeddzień przy­
jazdu papieża Jana Paw ła II do RFN w  listopadzie 1980 r.

29 Por. Deutsches P o len -In s t i tu t  D arm stad t .  R ad en  zu r  E rö f fu n g  des „Deu­
tsches P o len -Ins ti tu ts  D arm s ta d t” a m  11. M ärz 1980 im  K le inen  H aus des S ta a ts ­
theaters  D armstadt .  Praca zbiorowa Darm stadt 1980.


